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O dezw a K om itetu  O gólnej O pieki n a d  ubogie• 
m i do  pub liczności. Z Najwyższego rozkazu 
JEGO C E S A R S K O - K R Ó L E W S K I E J  MOŚCI  
przedsięwzięte zostały ś rodk i  powsciągnienia
krzewiąeego  się coraz bardzi ej  żebractwa.  Naj- 
t rudnicjszein iest  zaradzenie  tej chorobi e  t o ­
warzystwu w wielkich miastach a mianowicie 
w H  arszaw ie , do której  od lat  wielu n a p ły ­
wała  uboga ludność krain w młodych  latach za- 
robku i rozpusty,  a w podeszłym wieku ia łmu-  
Iny  ^  tom mieście szukaiaca.  Obok ludzi przez 
wiek i kalectwo zdolności do pracy i wszelkich 
sposobów u t r z y m a n i a  życia pozbawionych,  wi­
dziel iśmy po ulicach War szawy,  mnóstwo mniej  
więcej zmyślonych ka l ek ,  ludzi pomimo  n i e ­
dołężnego  pozoru do pracy zdolnych,  kob i t  ty 
t . naięłemi  dz iećmi  na r ękach ,  s ł owem oszu­
stów różnego  rialzaiu,  uadużywaiąryck  m i ło ­
s ierdzia  chrześc jańskt ego bl iźnich swoich,  i po- 
b ie r a i acych od dobroczynnych osób ja łmużny,  
k ló r eby  tylko prawdziwie nieszczęśl iwym po­
dane być powinny.  W y  lane r -zknzy niedo- 
puszczania n ikomu  żebrania  na ulicach War s / : ,  
surowa odpowiedzialność na urzędników poi i - 
cy j aych  za dopuszczanie ul icznego żebractwa 
włożona,  przyt rzymanie  w Instytutach znanych 
żebraków warszawsk: ,  wyprowadzenie z miasta 
obcych,  oddanie  na opiekę  zamożnym k rewnym 
tych ubogieb,którzy stosownie d o przepisów prawa 
cywilnego przy nich pr zy tu ł ek  zuab-zc powin­
ni : wszystko to są ś rodki  ittż przedsięwzięte, ,  
k tó r e  dowodzą,  5e Rząd  z swoiej st rony nie 
szczędzi ani s tarań,  ani wydatków, aby osiągnąć 
cel  o a J e r  ważny,  iaki  sobie zamierzył .  Leer, 
wszystkie te usi łowania iego,  będą  iesii nie- 
dar,  inne,  to p r zyna jmniej  t rudne  do przewie-  
dzenia,  ieżeli  mieszkańcy Wsr sz :  ly le zawsze 
skłonni  do przyczynienia  się da r em i czynem 
do wszelkich dz i e ł  dobroczynnośc i ,  dzia ł ań  
władzy,  swoicra współdz i a łani em wsj ierać nie

będą.  W  ich bowiem r ękach  są dwa sposoby 
przyczyni enia  się najskuteczniej  do powścią- 
gnieniA żebractwa ul icznego,  to iest ieden, przyj* 
muiac  za s t a ł ą  z asadę,  aby n ikomu żadnej  i a ł - 
muzny na ulicy niedawać;  d ru g i , przeznacza* 
iąc da ry  mi ło s ie rdz i a ,  albo na wsparcie p r a ­
wdziwie ubogich  fąmil j i  w własnych ich m i e ­
szkaniach,  albo na u t rzymanie ubogich w Ins ty­
tutach dla nich utr-erzonych.  Pierwszy z tych 
ś rodków iest  najskuteczniejszy,  bo n i epod l ega  
wątpliwości,  i żby n i eby ło  żeb raków ulicznych,  
gdyby  wszystkie mi ło s i erne  Osoby postanowi­
ł y  sobie ,  że n igdy  nikomu na ulicy n iedadzą  
i a ł uiużuy,  i że każdy  dla ubogich przeznaczo­
ny da tek ,  albo znanym sobi e ubogim nie ż e ­
b r zącym oddadzą ,  albo go złożą  na korzyść 
Instytutu dla ubogich ustanowionego.  Ten  2gi 
ś ro de k  to iest poświęcenie i a łmużny,  wsparciu 
znanych sobi e ubngich,  lub ut rzymaniu In s ty ­
tutów, z a b ieży nie i ednej  ukryt ej  niedol i ,  ei-er- 
p rze  p ra w d ziw ie  n ieszczęśliw ych , a pozbaw i 
niegodziw ego zarobkow ania  oszustów , podstępnie 
datki  od mi ło s i erdz i a  wyłudzających,  i nade-  
wszystko pozwcli powstać dob roczynnym za­
k ł a d o m ,  w k tó rych i  n a jmnie j szym kosztem a 
z największą dogodnością  u b . d / y  przy tu łek  i 
u t r zymanie znaleźć mogą.  lb> osób tedy które  
dzielą  przekonan ie  dopie ro  objawione,  j które 
p ragną  przyczyniać się do powsciągnienia ż e ­
bractwa w Warszawie,  czyni Komitet  n-iaiejsn 
odezwę i zanosi do nich prośbę,  aby p o p rz e ­
sta ły  rozdawać i a łm u /n ę  żeb rakom u l i c znym,  
i aby dar ami  swemi  zechci ały  wspierać us i ł o­
wania Komi t e tu ,  zaprowadzenie  instytutów dla 
ubogich na celu maiące.  Upoważnionym bodąc 
przez, postanowienie Rady Adininistr :  Królestwa 
do zbierania  s k ł a d e k  na ut rzymanie ubogi ch ,  
i t rzymaiąc się dawnych zwyczaiów krain,  otwo­
r zy ł  Komitet  u wszystkich Proboszczów parafji  
Warszaws:  księgi  iał ioifżnicze do wpisywania
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s t a łych  darów dla ubogich czynić się mianych.  
Podob ne !  księgi  otworzone zostaną przy wszyst­
k ich  Dykas te r jach Rządowych ,  a mianowicie 
w Urzgdzie Mun: !W. Warszawy i przy kassie D o­
mu p r z y tu łk u , k tó ra  upoważnioną ieśt  do p r zy j ­
mowania wszelkich,  funduszów z tego ź ró d ł a  
wp łynąć  mogących.  Każda Osoba dob rocz yn ­
na chcąca uczynić d a r  na raz i eden  lub op ł a ­
cać miesięczną ia łmużng na ubogich,  raczy 
w i ak i i j  bąć z lycb  ksiąg rfiarg swoią zapisać. 
D a r y  i j a łmużny w księgach naraf ja l nych zap i ­
sy w an e ,  sk ł ad ane  będą na rgce Proboszczów, 
te zaś które  zapisane br.tlą w innych ks ięgach , 
zostaną wnoszone na rgce osób przez Kcini tet  
do pobierania  i a łmuźn dla ubogich upoważnio­
nych.  Każda ja łmużna  choćby najmniejsza 
z wdzięcznością pr/.yjgią zostanie,  gdyż za po­
mocą  ma ły ch  darów,  przez znaczną licziię osólj 
często powtarzanych,  w m ie ś c i e  l uduem zna ­
czny fundusz uzb ie r anym być mo / e ,  i nie po­
d l eg a  wątpliwości,  iź gdyby  każdy ofiarował  
co miesiąc na korzyść Instytutów -Ma ubogich 
otworzonych,  to samo,  co zwyk-ł b y ł  rozdawać 
między  żebraków ulicznych,  Instytuty te w k ró t ­
ce by. doprowadzone być mog ły  do tego sta- 
nu,  izby wszyscy prawdziwie ubodzy w nich 
schroni en ie  i przyzwoite u t rzymanie znaleźli .  
Komit e t  z swoiej s t rony ogłaszać będzie  co 
kwar t a ł  wykaz wpływów- z darów i ia ł inuźn na 
rzecz Instytutów < ii-.r iwaoyoh,  i tuszy sobie na­
dzielą,  że przez d ob r e  użycie tych funduszów, 
potrafi  zasłużyć na to zaufanie osób dobroczyn­
n y c h , k tor ego uzyskanie g łównein życzeniem 
i nag rodą i e - o  będzie .  Radca  Stanu Prezydu-  
iący w Komit ec ie  (podp i sano )  F r :  l i r .  S k n r ł e i .

* Z  p o l e c e n i a  I l e r o l d j i ,  w  d a l s z y m  c i ą g u  u w i a d o m i e ­
n i a  z  d .  l / I l i  A i a i a  r. h , ,  p o d a i e  s i ę  d o  p o w s z e c h n e j  
w i a d o m o ś c i ,  i z  n a  u i o r y  d e c y z j i  R a d y  S t a i i H  K r ó l e s t w a  
P u l s : ,  w  d .  5 / 1 7  C z e r w c a  t e g o ż  r o k u  z a p a d ł e j ,  u z n a ­
n y m i  z o s t a l i  z a  S z l a c h t ę  d z i e d z i c z n ą ,  k t ó r a  n a b y ł a  t e -  
g o  s t a n u  p r z e d  o  g ł o s  r e b i e n i  p r a w a  o S z l a c l ł t c t w  i » : 
A n t u a z e w i c n  P i o t r  I g n :  h e r b u  h  r/.  \  w d a  R a  c i e ń s i ;  i U o n j f :  
l i .  S i e p o w r o n .  i  I n g i .  r o k i  l u g : t .  l i .  B a g i r i i s k  i I g n .  t.  h.  
R ą k o w s k i  .Ia x ,, R o u a w ;  nt :  h .  Gr y f T,  B e n t k o w s k i  M i e c z y :  
L e o n  H e r m e n e s :  k ,  p r a w d z i e .  X i ą d z  I l i a ł t , b r z e s k i  Au t :  
h .  H a b d a u k .  B i a l o t i .  * e s k i  M a c ;  1.1>.  B i a ł u b r z e s k i  B e -

n e d :  1. l i .  B i . t ł o b r z e s k i  P i o t r  t .  l i .  B i a ł o b r - z e s k i  .1,1;  i b  
t .  l i ,  t l i a ł o b r z . ; s l , i ’t ł , az y l i  t .  h .  B i a ł u b r z e s k i  J ó z  h  ar:  
W  i l ie:  t .  h.  B i a ł y  K r z y s z t o f  h .  T r z a s k a .  B i a ł y  M i c h :  
t .  l i .  B ł e s z y ń s k i  J ó z :  H a ł a s :  li.  S u r k o  K o m n a t y . '  B ł ę ­
d o w s k i  F r a n c :  P o l i c :  W a w r z y n :  z  B ł ę d ó w  a h .  P ó ł k o z i c .  
B ł o ń s k i  P i o t r  Ii.  N a ł ę c z .  B o g u s ł a w s k i  A n t :  h.  P r u s  t m o .  
B o g u s ł a w s k i  .S l a u is: t .  h .  B o g u s ł a w s k i  J ń z :  t .  l i .  B o g u ­
s z e w s k i  F l o r e n :  z  H r e b i n a  h .  J u i i c z y k .  C h e ł s t o w s k i  S t e f :  
I d z i  h .  J u t s r z ę l i i e c .  X i ą d z  B i i k n p  C h m i e l e w s k i  ‘p o i l i :  li.  
W i e n i a w a .  C i e - z t w s k i  K o n s l :  h.  J a s t r z ę b i e c .  D ą b r o .  
w s k i  I g n :  h .  D ą b r o w a .  D ą b r o w s k i  P i ,  t r  l i .  D o ł ę g a .  D ą ­
b r o w s k i  ł o m :  t .  l i .  D ą b r o w s k i  W o j c : t , l i .  D o ł ę g n w s k i  
A n t o :  h .  D o ł ę g a .  D z w u u t s o w s k i  M a r c e l i  1 I). P r z e g o n i ą .  
D z w u n k o w s k i  A n t o n !  I.  li.  D z w  o n i - n w  s k i  F e l i r :  | .  | , .  
I S z w o n k o w s k i  Ni J s o d :  t .  l i .  D z w  o n k o w s k i  L u d w i k  l .  l i .  
D z w o n k o w s k i  E d w :  t .  l i .  H g h  l s z d o r f f  K. as p:  P i o t r  li. 
P o r a j ,  E j s y m o n t  T e k l a  z T a ń s k i c h  w r a z  z s y n e m  A u ­
g u s t e m  L u d w i k :  p o  n i r g d y  i e j  m ę ż u  J a n i e  N e p u m :  E j s y -  
m o r i c i e  h .  K o r . b ’ p o z o s t a ł y m .  G r a b o w s k i  F e l i r ;  P i o t r  
C e l e s  h .  J a s t r z ę b i e c .  G r a b o w s k i  T o i n :  F r a n c :  S a w :  t.  
l i .  G r o d z i c k i  P i o t r  P a w :  l i .  - L a d a .  J a b ł o n o w s k i  A d a m  
J a n  h .  Gt  wy m a ł a .  J a b ł o n o w s k i  J ó z :  G a b r :  t .  l i .  J a b ł o ­
n o w s k i  P a w  : t . l i .  J a s i e ń s k a  J o a n n a  i a k o  z  W ę g i e r s k i c h  
h .  B t  l i n a .  J a w o r n i c k i  E r a z m  M e l c h i o r  d e  O b i c e  l i .  G o ­
z d a w a .  J e z i e r s k i  J a n  h .  P r u s  2 d o . ,  I d ź k o w s k i  A n t o :  h .  
J a s t r z ę b i e c .  K a m i e ń s k i  J a k u b  b .  S i e p o w r o n .  K a m i e ń ­
s k i  . l u n  t ,  b .  K a w i e c k i  M a r c e l l i  i g n :  l i .  W y s . o g o t a ,  K a -  
w i e c k i f g n a c y t . l i .  K a w i e c k i  P a w :  t .  h .  K a w i e c k i  A l e -  
x a n :  I . u c :  t .  l i .  K i i e w s k i  J a n  C h r y z o s t :  h .  S w i e r e z e k .  
B i e d r z y ń s k i  A  l a m  h .  O s t o i a .  K i o k o c k i  M i c h :  h .  N a ł ę c z .  
K u b y  l i ń s k i  F r a n c :  l i .  P r U s 2 d o .  K o b y l i ń s k i  A d a m  S t e f :  
t  l i .  K o b y l i ń s k i  P i u l r  P a w :  t.  l i .  K o b y l i ń s k i  S y  I w :  t .  U.  
K o z ł o w s k i  h a r o l  M a r j a n  h .  J a s t r z ę b i e c .  K o z ł o w s k i  
l g n :  t .  h .  K o z ł o w s k a  H i a c y n t a  A l e x a u :  A g r y p i i i a  i n k o  
z  N o w o d w o r s k i c h  h .  N a ł ę c z .  K r a i e w s k i  J ó z :  D a n i e l  l i .  
J a s i e ń c z y k .  K r a i e w s k i  l g n ą :  D a w i d  t .  h .  K r a i e w s k i  
J a k ó b  t .  h .  K r a s u s k a  E m i l j a  z  D z i c d u s / . y c k i c h  w r a z  z  
d z i e ć m i ,  i a k o  t o :  J ó z e f ą  i E m i l j ą  c ó r k a m i ,  o r a z  s y n e m  
h o n s t a n :  M i k :  p o  n i e g t l y  A l e x a n ;  K r a s u s k f m  p o z o s t a ł y ­
m i .  K u l i k o w s k i  P i o t r  L e n n .  L a t a l s k i  J a n  T o n i :  •• y l w :  
h .  P r a w d z i e .  L e s z c z y ń s k i  J g n a :  h .  H a b d a n k .  L i s i c k i  
J a n  ( p o  W a w r z y r i c u ) l i - T r u s  2 d o .  L u t o s t a ń s k i  L u d :  l i .  
K o r w i n .  L u t o s t a ń s k i  VVi n c:  t .  h .  Ł a d a  F e l i x  l i .  Ł a d a .  
• Ł a p i ń s k i  W o j e :  h .  L u b i  z .  Ł a p i ń s k i  P a w :  ( p o  S z y m o -  
i i i e j t . h .  Ł a p i ń s k i  M i k :  t .  h .  Ł a p i ń s k i  J a n  t .  b .  Ł a ­
p i ń s k i  P a w :  A n t o .  t.  h .  Ł a p i ń s k i  A u g u s t :  t .  l i .  Ł a p i ń ­
s k i  N i k . . :  T o m :  t , J l .  L i p i ń s k i  J a n  K a r :  t .  h .  Ł a p i ń s k i  
A u d i :  t .  l i .  M a ł o w i e s k i  L u d :  h .  G o z d a w a .  K o k o w s k i  
Anto, -  h .  B o ń c z a .  M ą c z e ń s k i  J ó z :  l i .  B e m .  M i t - r o s z e w s k i  
A u g u s t  h .  S i e p o w r o n .  M i ł k o w s k i  T e o f i l  h .  i l a b d a n k .  
> i e i n i r o w s k i  L e o n  h .  l r z a s k a .  N i e n i o i e w s k i  T e o d o r  
M a r c i n  In W i e r u s z o w a .  N i e p r z e t k i  S e w e r :  l i .  P a p r z y -  
c a .  S i e p r z e c k i  J a n  i Ne po i u:  t . h .  O s t r o m ę c k i  A u d r :  h .

«



Po r ui a n .  Os t r o mę c f c i  J a n  t .  h .  O s t r o m ę c k i  W i o c :  t .  b .  
O s t r o m ę c k i  J ó z :  t.  h.  O s t r o n i ę c k i  St an:  (. lj, O t o c k i  J ó z :  
1 . D o ł ę g a .  O loci ;  i F t  l ic: i .  lj. P a p r o t k i  Kar* I). J a s t r z ę ­
b i e c .  P a s z k o w s k i  Ig:  F r a u :  li. P ł o n i i t  i j c z v k ,  P a w ł o w  s ki  
h n t i x t  h.  J a s t r z ę b i e c .  P q g o w « k i  JYlaxym: J ó z :  z l t o x y c  
b .  P o b ó g .  B ą g o w s k i  Hi p:  f t oc  li 7. U o x y o  t b .  P i a s e c ­
k i  W o j e :  b.  J a n i n a .  P o l i k o w s k i  Ant :  li.  J u n o s z a .  R a ­
m o t  o w -*k i J ó z :  h.  Br o t r o mi r .  R a a i o t o w s k i  W i k t o r  t. b .  
I »embsc l i ns l t i  J a n  h.  L u b i c z .  R o k o s s o w s k a  Zn?.: z  J a ­
b ł o ń s k i c h ,  w r a z  z  dz i ec i n  i t o  i es l :  S l a r c ę l l ą  M a r j a u . ,  F r a  n-  
r i s z k i e n i  X a w :  J ó z :  P i o t r : ,  L u d w :  B e n i g n ą  W i k t : ,  T a d :  
A d a m :  i E l ż :  ^.Iber: F l  anc:  p o  n i e g d y  K o n a c i e  W o j e :  B o-  
k o s s o w s k i n i  1*. L  la u b i c z  p o z o s t a ł y m i  B o l a  W  Jad:  h.  
L o l a .  R o l a  f l i l :  1. Ii. R o ś r i s z e w s k i  Józ :  h. '  J u n o s z a .  
Jianicw s ki  Jgn:  1,. p o g o ń .  .Siarczy »Rki A n t :  h.  S a s .  
fcykrzy l i s k i - J a n  li .  Z a r e m b a .  S m o c z y ń s k i  K a r o l  B o r o m : .  
M a r c z e w s k i  A l c x a n :  li.  N a ł ę c z .  S t a s z e w s k i  M i c h :  Józ :  
b.  Os t t . i a .  S t a s z e w s k i  B u  fi o t .  b .  S t a s z e w s k i  F r a n c :  
t. b.  S w i e ż a w s k i  Kl e i n :  J ó z e f :  b .  F a p r z y c a .  S w i e z a w -  
s k i  P i o t r  Kl c  m r t .  Ii. S w i e ż a w s k i  Kar:  t. U. S/. t pie-  
t o w s k i  Ant :  l i .  S l e p o w r o n .  Sz . ep i e t ows , k i  F r .  nc; f eod:  
t b . t  Szep i c t <  w - k i  W o j e :  t .  b.  S z e p i e t  • w ski  A'Uxnn:  
t h .  T a ń s i ; i  Bon i f :  h.  N a ł ę c z .  T a t c / . e w s k i  M a r r e l l i  ii. 
T a r n a w a .  '] a r c z e w s k i  F e r d :  t.  b .  Tarczev»  ski  N a p o i :  
t.  ii. T a j l o r  H e k t o r  Ka z i m:  b .  t e g o ż  n a z w i s k a .  T e r l e c ­
k a  WHl i e ł -  d e  B o u d e l l e  w r a z  z d z i e ć mi ;  W ł a d y s ł a w e m  i 
A n n  I j ą p o  nTcgdy  D o m i n i k u  T e r l e c k i m  h,  P r z e s t r z a ł  p o ­
z o s t a ł y m i .  T o m a s z e w s k i  S t a n i s ł :  W o j e :  b.  B o ń c z a .  T o ­
m a s z e w s k a  J ó z ;  z  B a r a n o w s k i c h  w r a z  z  d z i e ć m i :  A d a ­
m e m ,  B o l e s ł : ,  J a n - i  Jó z :  Ma r k :  s y n a m i ,  o r a z  c ó r k ą  Fl o r :  
*fcuc: p o  n i e g d y  F c l i x i e  T o m a s z e w s k i m  b .  B o p c z a  p o z o ­
s t a ł y m i .  T r a c z e w i c z  Lust :  l i .  T r a c z o b r o ń .  T r a c ż e -  
w i c z  H i e n i . b .  T r u s k o l a s k i  Jt i l j us z  h.  S l e p o w  r o n .  Trt i -  
s k o l a s k i  L e o n  t. h .  W ę ż y k  B o n a  we n t :  J a n  z Os i n  h.  
W ą ż .  W i l c z e k  A d a m  b.  W i l c z e k . -  W o l s k i  Ka i e t .  L u k .  
li .  J e l i t a .  W o l s k i  S z y m :  Raf .  b.  P o m i a n .  W o l s k i  Mac :  
J ó z :  t. b .  W o j c i e c h o w s k i  He n :  b. J e l i t a  W o j c i e i h o w -  
s k i  Z e n o n  t .  b .  W y g o n o w s k i  Ra f :  J a n  S z y i n : c b.  P a ­
p r z ą c a .  V \ y s z k o w s k i  A n i :  h .  J a s t r z ę b i e c .  Z a b i c k i  
A l e x a n d :  b .  N a ł ę c z .  Ż a b i c k a  P e l n g j a  t.  h .  Z a k r z - w -  
•  k ł  Mi k:  A n d r z . b .  K o ś c i e s z a .  Z a k r z e w s k i  B a r l ł .  Józ ;  
Ii- D o ł ę g a .  Z u r z e c k i  honsrt:  J ó z :  b .  W a r n i a .  Z b o r o w ­
s k i  S t a n i s ł :  l i .  J a s t r z ę b i e c .  Z b e r o y i s k i  ' l e o G l  M a r e k  
t .  fi. ŻochoM*s ki  F e l i x  b.  B r o d z i e .  Ż u k o w s k i  A n d r z e j .  
W 7 W a r s z a w i e  d n i a  13/25 C z e r w c a  1840 r.  C z ł o n e k  
H e r o l d j i ,  D y r e k t o r  K a n c e l f ń r j i ,  W i n c e n t y  I o p o r  M atn-  
szewski.  K o u t i o l l e r  H e r o l d j i ,  H o m a n  Dorath.

VVc*oraj od godz i ny  5ej po połudł i iu część b l i ż ­
sza miasta,  ul icy L e s z n o ,  i wstęp do kośo io ł a  E-  
w angieJicko - Reformow ane go ,  n a p e ł n io n e  b y ł y  
t ł umami  ludu,  który c hc ia ł  znajdnwnć się na smut-  
By iii obrzędzi e  p o g r t e b u  ś, p. Jana Cocker ił!  ( K o -

k r i l ) .  Ś m ie r t e ln e  zwł oki  lego z n ako mi t ego  męża,  
z ł o ż o n e  b y ł y  na katafalku wśród ko ś c i o ła  o k r y ­
tego k i r e m .  O g o d z i n i e  btej,  JX.  S m ith  ( S m i t ) ,  
tutejszy Misjonarz A n g l i k a ń s k i e g o  koś ci oł a ,  w o-  
b e c  zebrania pr z e p e ł n i a i ą c e g o  świątynię ,  o d p r a ­
wi ł  Nabożeństwo o br z ąd ki e m pr zep is ane ,  a J X.  
S p le s zy ń sk i ,  Radca Kosy:  J l ne go  wyznan Ewang: ,  
Pastor G m i n y  Ewan;-Ref:  Warsz: ,  w w y m o w n y m  
i p e ł n y m  wzni os ł ych uczuć g ł o s i e ,  s k r e ś l i ł  krótki  
o b r a z  tego n i e zm o rd ow a ne g o  ż y c i a ,  tych c i ą g ł y c h  
Ku dobru pous / .e chne mu s k i er owanyc h us i łowań,  
tych ważnych us ług wyświ adczonych s p o ł e c z e ń ­
stwu i wi elk ich  p om ys łó w równie  p r ę d k o  p o c zę ­
tych iak w wy kouanie w prowadzonych,  które iune
kohrilc t, ni et ylko  w Eur opi e ,  ale  w c a ł y m  ś wi ec ie  
p r z e m y s ł o w y m  s ł a w n e m  i g ł ośnet n uczyni ły .  W  
chwil i  wyruszenia orszaku,  który ki lka tysięcy z e ­
branych l i c z y ł ,  Deputacja tutejszego z g r o m a d z e ­
nia Kupców i Fabrykantów ?. 24c h osób w ż a ło b ę  
przybranych z łoż ona, pr ze ni os ł a  c ia ł o na barkach  
aż do p og r z e b o w eg o  wozu,a następnie towarzyscy • 
ł a  mu na smętarz t  zapaloneini  pochodni ami .  Za 
c i a ł e m  postępowali  Duchowni  wyznań Ewan gi e l i -  
cki'rh, tudzież PP.  H au. fła u d o u ito L u />/«, L a u /ze  
i V a il la n t , i k i l ku innych nieodstępnych towarzy­
szów prac z m a r ł e g o ,  znakomi te  Os. by w s z e l k i e ­
go stanu, Konsulowje zagraniczni ,  Kup y,  F a br y ­
kanci  i 600  reemieślni  ków z z akł adu machin na 
•Solcu; zewsząd s ł y c h a ć  b y ł o  wynurzeni e  żalu z 
do t kl iwe j  straty.  G dy  zbl iżono się do s in| tar*u  
E w a n g r - R e f o i :, Deputacja Kupców i F a b r y k a n ­
tów przen ios ła  trumnę do grobu familji  E w an*  
sow , zkad po d o p e ł n i e n i u  formalno c i i  uzyskania  
przyzwolenia Rządów,  c ia ł o  do  f i t l g j i  na ,miejsce  
wi e cz ne go  s poczynku odwiezione-rn /os tani e .  Jan 
K u kril  urodz i ł  się d. 3 Sierpjria 1 79 0  r. w m i a ­
s teczku flą s lin g to n  w Hrabstwie  ang: Lanhet.ster. 
—  ( A r t  na.)  N i e p o d o b i e ń s t w e m  iest  -oprzeć się  
s ł us zn emu przekonaniu,  do kt ó re g o  pr owadzą ­
ce  sz l achetne  powody,  przymuszają objawić pu­
bl icznie  uczucia,  b ę dąc e  z ada tki em istotnego,  
pi ze konania; l ecz  » ządz ^es ię  z asady :  żc  k a ż dy  
c z ł o wi ek  prawy,  do pe ł n i a . t yIko  wł oż ony ch  iań 
prze/  BOGA i spo łe czność  obowiązków,  nie upo-
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t ruie po zgonie cnotl iwego ważniejszych Jo chwa­
lenia onego powodów; ale kio anie l sk i emi  cno­
tami ,  mogącemi  tylko być  udzi a ł em ludzi g ł ę ­
bok ą  mądrością  i doświadczeni em znamieni tych,  
zadziwiał  umiejących cpnić takowe,  komu głos 
powszechny za życia szacunek,  a po zgonie 
uwielbienie  niesie,  ten zas łużył  bezwą tp i en i a , 
aby uronić  łzę  żalu na Jego mogi le .  Chcę  mó­
wić o wydar tej  światu p rzed  k i l ką  dniami  s. p. 
Seraf inie C hrząńskiej córce n i eźyi ącego iuż JW .  
Józela  Chrząńsk i ego  Sędziego A pel: K ról; Po!:. 
K t i ko lw iek  b y ł  świadki em życia zgas łej ,  ieże- 
li wyższe ukształcenie  nie iest  iego udz i a ł em,  
mus ia ł  przecież czuć i rozumieć  J«j  cnoty,  bo 
łzy iego dowodnie o t em przekonywają ;  jeżeli  
zaś wyższa oświata rozświeca w duszy iego go ­
d ło  cnoty,  znamionujące  ludzi ukszt ałcouych,  
o iak bolcsnem iest uczucie,  k tó re  go p r z en i ­
ka.  Świadek życia i zgonu oraz pośmier t nego 
wiązania tej dziewicy,  w pierwszem same cno­
ty, w d rug im  sz lachetne poddanie  się woli B O ­
GA,  w ostatnim wreszcie nadzwyk łym tylko 
cnotom oddawane,  lecz zasłużone spost rzegał em 
ho łdy;  do tych,  o śmie lam się dodać  głos p r z y ­
jaciela p rawdy  umie iącego  czuć st ratę,  k t ó ­
r ą  nie tylko rodzina,  ale cała  ponios ła sp o ł e ­
czność. Cześć Ci szlachetna Ouszo ! IX. 17.—  
Pogrążen i  w żalu Mąż,  Ojciec i Fami l j a  po ś. p. 
Nntalj i  z Chodeck i ch  D aneckiej w kwiecie  wieku 
zgasł ej ,  zapraszaią k r ewn ych  i znaiomych na -,x- 
portacją zwłok iej dziś z Kościoła XX.  B e r n a r d y ­
nów o godz: 5 tej z po łud :  na smętarz Powązkow: 
—- Stro-skana Żona wraz z Fami l j ą  po ś. p. Janio 
Danielu Bertram , Obywatelu,  zm a r ł ym  wczoraj ,  
zaprasza kr ewnych ,  przyj ac ió ł  i znaiomych na 
expor t ac ja  zwłok z Kaskady pod Marymon lem,  
iutro o godz: 4tej z po łud:  na sinęt: Ewan: -Refor . \  
—  Ce l em zapobieżenia  smutnym wypadkom,  ia- 
k im kąpi ący się częstokroć przez nieumiejętność 
p ływania u legaią ,  W ła d z a  Policyjna ogłos i ł a ,  iż 
wytknięte zostały w Wiś le  miejsca bezpieczne  do 
k ą p i e l ' ( ' a k  zwykle) .  Ost rzega  się zatem wszyst­
k ich ,  że iedynie w miejscach wyznaczonych,  dla 
każde j  p ł e i  właściwych i wytkniętych,  kąpać  się

wolno. Zas' Uczniowie małole tni  Szkół  Rządo: ,  
tylko za okazaniem pozwolenia od swych Zwie rz ­
chników,  lub też w towarzystwie Rodziców, Op ie ­
kunów i Nauczyciel i  do kąpiel i  uczęszczać mogą.  
Również gdy w- latach poprzedn ich  wiele osób k ą ­
pało  się w Wiś le  dosyć późno w nocy,  a w takim 
razie w p rzypadku tonięcia lub s łabości ,  trudno* 
by udziel ić ra t unku i pomocy l ekar sk i e j ,  przeto 
dla  zapobieżenia  smutnym skutkom,  zawiadamia 
się wszystkich,  iż tylko od godz: 4 tej z r a o a  do 
I Otej wieczorem wolno kąpać  się, tak na galar ach 
iakoteż i -Łazienkach p rzymuśc ie .  Wreszc ie  n a d ­
mieni a ,  że kąpanie  się w g l i niankach i t. p. do ­
ł ach ,  raz na zawsze iest iak najsurowiej  zabronio-  
n e m . —  Wczoraj  z łożono w Red :  Kur j e r a  zł.  5, 
na Instytut  mor :  za: dzieci ,  od Katarzyny służącej  
za zawód uczyniony Państwu w n iedot rzymaniu  
zobowiązania się nadal  w zostaniu w obowiązku,  
iakoteż za uroni enie  n iektórych pańskich rzeczy;  
oraz zł.  2 od Niny s ł użące j ,  za późne wracanie  
w nocy do domu .  Za Szpi lkę złutą i Sak i ew­
kę,  w Skl ep ie  Ubogich,  daią zł.  33 gr.  10. —  
Przed  k i l ką  tygodni ami  znaleziono w Og ro ­
dzie  Saskim ozdobną laskę; ponieważ W ł a ś c i ­
ciel swej zguby dotychczas nie ogłasza,  a za­
tem  Zn-dazca z łoży ł  takową w Sklepie ubogich^ 
z Życzeniem aby Właśc i c i e l  po udowodnieniu 
swej własności z ł oży ł  parę  Rubl i  na Sz kó łkę  
pod  op i eką  Towarzystwa Dobroczynności  zosta­
jącą; gdyby  zaś do Igo  S ie rpn i a  f.  b. n ik t  się 
nie zgłos i ł ,  laska ta na korzyść  wyż wzmian­
kowanej  s zkó łk i  sp ieniężoną zostanie.  —  Księ­
garni a Aug. Em.  Gtiksberga  przy ulicy Miodo ­
wej pod f i la rami ,  pośpiesza donieść,  ź-e o d e ­
b r a ł a  znowu exempla r ze  dz ie ł a  pod tyt: Aro-  
nika m alownicza Napoleona B om partego . Toin 
in 8vo, z 90 rycinami  na s t a l i .  Cena  exe inpl a-  
rza komple tnego ,  zł.  27. —  Nowy S k ł a d  nut 
muzycznych F .'Spiers  i spó łk i  przy ulicy S e ­
nator skie j  Nr  460,  ma honor  d on ieś ć ,  iż o d e ­
b r a ł  nową kompozycj ę Lipińskiego  p. t. F a n ­
tazje i War j ac j e  z op e ry  Hugonoci, d z i e ło  26; 
or a iP ru m eg o  6 wielki ch  studjów n a  skr zypce ,  
d z i e ł o  2;  W ysockiego  K r a k o w i a k i  na  pjanof: ,
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<^'ir ło ls7.e, I tegoż 2 Rapsodje ,  dz ie ło 2gie.  —  
1 r*y nadchodzącej  kw a rta ln e j zm ian ie  m ieszkań , 

onosi t  ab ryka  wyrobów metalowych i l a k i e r o ­
wanych C. F. M in tera  p r / y  ulicy Śto Krzy  z- 
_ jej Nr  1337.  Po tr zebu iącym S z y ld y  lub ia- 

iego bąc  rodzaju tablice z  n a p isa m i do k a n ­
a łó w  lub micszica.il i-ż nie tylko  uskutecznia wszel- 

. ' eg3 rodzaju obstalunki  w iak najkrótszym 
czasie,  trwale i p iękni e po cenie  ile możności  
umia rkowanej ,  lecz że i zn a czn y  ty c h ie  zapas  
l u ł  gotowych ciągle ut rzymuie.  A mianowi-  
c c  znaj dmą  s.g z n a k i boczne do d r z w i sk lep o ­
w ych  zwykłe j  wielkości  iuż gruntowane tak iż 
na żądani e p r ęd ko  oprsane byó mogą ,  i ta b li­
ce m niejsze  ow alne  na Numery  Domów do drzwi 
mie szkań  lub okienni c na różne  kolory pola- 
k ie rowane.  U iyw a riszeza ó  n a p isy  do  h a n d ló w , 
k a w ia rn i i  szyn kó w  są zawsze gotow e, ostatnie 
z powodu znacznego na nie odbytu po bardzo 
niskiej  p r zeda i ą  się c e n i e . — Do dz i e ł  s cen i ­
cznych mogących być wie lekroć  z zupe łne m za ­
dowoleniem widzianemi , zapewne należeć  bę ­
dzie wczoraj pierwszy ra.z w W ie l k im  Teat r ze  
przedstawiona Drama  w 6ciu oddz ia ł ach K or- 
sy k a n k a  czyli dw ie ro d z in y , p rze łożona  z fran- 
cuzkiego.  Autorem iej iest P. W ik to r  D u c a n - 
ge (Diukanż) .  Prowadzen ie  rzeczy n ad e r  i n ­
teresujące ,  wzbudza uwagę słuchacza i po mn a ­
ża wzrastaiącą ciekawość n ieprzewidz i anego  ro ­
związania.  Wyst awa tego dzie ł a  na naszej s ce ­
nie  na leży do bardzo s tarownych;  u k ł ad  d e ­
korac j i ,  zastosowane do miejscowości  w każdym 
szczególe ubiory  i gra artystów, z as łużyły  na 
pochwa łę .  Po 4tym oddziale przywołana  JPa -  
ni H a lp ert, taż po ukończeniu 3 kroć ,  JP P .  
W e ro w sk i  2-kroć ,  J a s iń sk i  i K om orow ski. Za­
pyt ano o t łumacza,  wymieniony artysta J a s iń ­
sk i, powszechncmi  oklaskami  i podwójnem p rzy ­
wołan iem został  wynagrodzony.  — Na ostatnich 
Ta rgac h  Warsz:  i P ragsk i ch  płacono korzec  Zyta 
®ł- I 4 g r .  7. Pszenicy zł.  33 gr.  10. Jęczmienia  
zł .  12 gr.  15. Owsa zł. 10 gr .  li. Siana fura j e ­
dnokonna  zł .  od 16 do 26,  parokon:  od 40 do 50.  
S ło m y  zł.  od 9 do 17. W ó ł  dobry  duk:  16, ś r e ­

dni  13, l ichy 10. Cielę  zł.  15. W ie p r z  dob ry  zł .  
84,  śr edni  66,  l i chy 48. Kartofli k orzec zł.  5 
gr.  22. Okowi ty 1 Oej p róby garni ec  zł.  4 gr.  13, 
6ej p róby  zł.  2 gr.  2!). —  T a r g  na W e łn o  w fie r-  
lin ie  iuż ukończony.  Ceny uy ły  od i 2 do 20 o/o 
niższe od cen zeszłorocznych,  wyższe i e d n a k
0 5 do 8 °/o, od cen w W r o c ła w iu  i S z le ty -  
nie. Z przywiezionych 50 ,000 cetnarów w e ł ­
ny,  spr zedano  około  44 ,000  cetnarów.

(Art .  n.) W e  wsi O tw ocku  p rzed k i l ką  dn i a ­
mi  podczas n i es łychane j  burzy połączonej  z na ­
wa łn i cą ,  u d e r zy ł  piorun i zapal i ł  s todołę  w ie j ­
ską.  Nag le  roz sze rzy ł  się pożar  i zniszczył  o- 
kol iczne zabudowania gospodar skie ,  a to z t a ką  
gwał townością,  że nieszczęśliwi 'mieszkańcy  u t r a ­
cili wszelki  doby tek ,  nawet  sprzęty i odzież 
n ie  mog ły  byó uratowane.  Uwiadomiony o tym 
p r zyp ad ku ,  sk ł ad am  w Redakc j i  Kur je r a  dla 
Pogorzelców zł.  6 gr .  20. O b y ta  odrobina  po­
s łuży ła  dla dusz l i tościwych za skazówkę,  gdzie  
ieszcze z dob roczynnemi  za s i łkami ,  na r a tunek  
prawdziwie  b iednych  pospieszyć mogą.  J. W.

7je L w o w a .—  Arcy-Jśiążę F e rd y n a n d  G u b e r ­
nator ,  wyiecha ł  do W ied n ia . Tenż e  Arcy  Xiążg 
zezwoli ł ,  aby gal i cyjskie  Towarzystwo m u zyczn e , 
pol iczyło Go w rzęd swych c z ło n k ó w . —  Karol  
L ip iń s k i  w zeszły Czwar tek mia ł  dać koncer t  we 
Lwowie.

F ra n c ja .—  Nowa wyprawa do M ija n y  s k ł a -  
da  z I8tu bata] jonovf, 9ciu szwadronów i 24ch  
armat ,  og ó ł e m  z 12 ,000  wojska,  opa tr zonego „a 
6 dni w żywność; furgony małą dla a rmj i  ży­
wność na dni  2 0 . -  Pu łkown icy  L o m o ris je r  i  
G uesm ller  (Gew. l je ) ,  mianowani  J e ne ra ł -  Ylaio- 
rami .  Prócz tego ogłoszono ieszcze wiele awan.  
sów dla armji  afrykań: .  Królewicz  Xżę  A u m a -  
le  (Oma l )  mianowany Kawa le r em legj i  horroro:
1 Po dpu łkown ik i em.  —  Głoszą ,  że J e n e r a ł  D u-  
vivier (Djuwiwje)  wykonał  n a d e r  pomyś lną  wy- 
c ieczkę  7. M edehy , i *e Ma r sza ł ek  F~ale’e ( W a l e )  
bez  wylewu krwi obsadz i ł  M ija n e .  —  P. Thiers  
d a ł  1 7go b. m. świetna u.cztę dla Deputowanych.  
—  Na rewji  odbytej  14go b. m.  ukaza ł  się także 
63ci p u ł k  piechoty l injowej,  który  dopi ero  wróci ł
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7‘ A fry k i  z post rzelaną chorągwią .  Lud na widok 
tego zaszczytnego god ł a ,  wydawał  g łośne  o k rz y ­
ki radości  a Monarcha  k ł a n i a ł  się k i l k ak r oć  
pi zed tym znak iem chwały i waleczności wo­
jowników.  —  Były  Bej K o n sta n tyn y  A ch m et, 
n iedawno wygnany z D y r ,  o t r zyma ł  p r zed  k i l ­
ką  mies i ącami  o r d e r  dyamentowy  od Suł tana 
Tureckiego. — Bej Luneta u , k i wys ła ł  25 ,000  woj.  
ska  na poskromieni e  buntowniczych R eduinów .

H iszpan /a . — Kilku Posłów zagrani cznych rna 
towarzyszyć Królowej  w podróży.  Monarchini  
spotka  się z X c i e m  W ik to r ji  w Igu aladzie . E -  
skor ta  s łużąca icj na drodze ,  m ia ł a  ot rzymać 
żo łd  2 -m ie s i ę ęzo y .—  Pose ł  francuz: P. R um in i 
zażąda ł  także wypła ty  za ległości  należących się 
cudzoz i emsk iemu korpusowi .

Tu'Cja. H afiz Basza E rzerum  został  o d ­
w o ła n y . —  Wprowadzan ie  nowej ustawy  G ulha- 
n y , edoznaie na prowicj i  t rudności  z s t rony za ­
bobonnych  Muzułmanów,  dla k tórych wszelka 
now osc icst g r z e c h e m , —  Djmi ss jonowanj r  //a *  
hJ. Bisza  iriial \* tych fvniach 6 godzinną  naiMclę 
z Su ł t anem.  —  I b r a h i m  Basza u śm ie r zy ł  w Pa­
les tynie n a d e r w a n e  rozruchy. —- Część e skad ry  
angiel :  odp łynę ł a  do M ilylene , A d m i r a ł  L a l an* 
da  do PT u r l i ,—  Vfachaf S e r b s k i  zachoro­
wał  w s kut 'ek zaz i ęb ien i a .—  Ludność flotty tu- 
i ec: od czasu i ej pobytu w d lex a n d r ji, zm n i e j ­
szyła  się z 20 do 15,000;  zaraza szerzy w niej 
ok r opne  spus toszeni a.—  FI •tla egipska  m ia ł a  
w łych dniach ot rzymać od Wice -Kró l a  żołd  
6cio-miesięczoy,  oraz żywność,  z czego wnoszą,  
Se* dojta wkrótce y ilex a n d rjg  opuści.

W ło c h y .—  Z X eapolu  doszła zaspokaiaiąca 
wiadomość,  że A dm i r a ł  S to p fo r d  o t r z yma ł  r oz ­
kaz od swoiego r ządu do bezzwłocznego wy­
dania wszelkich statków sycyl i j sk ich ,  —  Rodz i ­
na dymiss jonowanego Minist ra neapol i tańskie-  
go Xcia K a ssa ro  pros i ła  Króla o pozwolenie 
odwiedzeni a wygnańca w E oggji, l ecz  M on a r ­
cha odmówił .  Z drug i e j  s t rony zapawniaią,  iż 
Xz ę  K assaro  wkrótce wróci do X eapolu .

R ozm aitośc i Szczegó ln y  stosu nek  liczby  7
5 Królem Fryderykiem, ff ilh e lm em  l l lc im .  Zma r -

t y  Król  Pruski  F ryderyk W ilhelm  l l l c i  urodzi ł  
się r. 1770,  panował  od r. 1797,  zostawił  7 
potomstwa,  u m a r ł  7 Czerwca w 70lym roku  ży­
cia. —  Pisma f r ancusk i e  wymieniała  8 wirlyo- 
zów, k tórym P a g a n in i zapisał  swoie (8 )  s ł awne  
sk r zypce ,  a temi  spadk ob i e r c am i  s ą :  Rerint, 
E rn s t , L ip iń s k i , J lla jzeder , •  ique (Mo l ik) ,
Ole R u i , S poh r  i V iewxtem ps ( VVjetam). — 
K is Janos  najs traszniejszy złodzi ej  węgierski  , 
p r zed  k to rego  wyt rychami  żadne  drzwi nie by-  
ł y  bezpieczne ,  w śmiałości  i chytrości  podo­
bny  K a rtu szo w i, został  po jmany i sprowadzony 
do P esztu . Wła dz a  wyznaczyła k i edyś  na ie- 
go g łowę nag rodę 1600 zł. —  W Tryeścic zna j­
duje się 3- lctnia Dziew czyuka obdarzona od na­
tury faworytami  i wąsami,  k lórychby zazdro­
ści! nie i eden  e l e g a n t .—  R alzak  napisa ł  nową 
dra ining pod ty tu ł em ItJerkadet. —  A m er y k a ­
nie  nie mogą wcale och łonąć  z szału chw ale- 
nia Ta nce rk i  F anny E isler ; ta Artystka ina o- 
t r zymać  za 180 wystąpień bl izko 500 ,000  zł. 
Ce ny  miejsc są 12 razy droższe niż na  
dowiskach zwyczajnych.  J edna z gazet  a m e ­
rykań sk i c h  pisze :  „W id z i e l i śm y  uśmiech Fan­
n y  E is le r ;  widziel iśmy ów uśmiech,  ową prz.y- 
lazną m i n ę ,  o które j  tyle pisały dzienniki  f ran- 
cuzkie  i angie l ski e ; takiego uśmiechu  nie zd o ­
ł a  żaden śmier t e l n ik  naśladować! Ten uśmiech  
iest  iuż wart  owej znacznej gaży którą  F anny 
weźmie;  iej zachwycający taniec będzie  tylko 
d oda ny m po d a rk i e m .” —  Śpiewak w ieolr/.ę
w P eszcie  nazywa się D yszk a n t, inny X ieczysty . 
W  teat rze l i pskim i eden  chórzysta nazywa się 
C h ryp k a , d rug i  K r z y k a ła  ; w teat rze opery  n ie .  
m ieck i e j  w L ondynie  D y r ek to r  Churów nazy,  
wa się O d g ło s ,  a flecista T kliw y. W  D arm -
sz ta d zie  Rekwizytor  nazywa się IV iezgrabjasz, a 
Maszynista R u sza j. W  K rólew cu  występure
T ance rz  nazwiski em Ręhen, J e d en  * na jp i e rw ,  
szych Artystów wiedeński ch  nazywa się L ew , q 
ma ł y  Ak to r  w K a r l s r u h e  nazywa się K om ar.

P R Z Y JE C H A L I  do W A RS Z A W Y .
. J e n e r a ł  J a z d y  H r a b i a  O ż a r o w t h i  i  L u b l i n a ;  P o -  

g o d i o  J e n e r a ł  z R a d o m i a ;  O f e n b t r g  B ar o n  J e n e r a ł
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L f j t :  i B a u m g i r t e n  Sz t ab* R o t m i s t r z  z B ł o n i a ;  P r i -  
t w i t z  B ar o n  P u ł k o w n i k  F l i g e l  A d j u t a n t  J .  C. K .  M . |  
G a l i c y n  Sc r g :  Xią-;ę  e S t a r e j  wsi ;  Holędy.ki  Alex:  Dz: 
z >z a n i a w;  B y k o w s k i  Mar ce l i  l»zie: z B o g d an ;  D o m a ń ­
sk i  S t e f :  Dzie:  z Z w i  u; P o d e z a s k i  J o a :  Dz ie :  z R a -  
dzi fcicwic;  J e z i o r a ń s k i  M i c h :  Dzie:  z R y k .

d o n i e s i e n i a .
W  d n iu  3 0  b. in. i I s z y m  L i p c a  r .  b .  p r z y  u l i cy  

M i o d o w e j  po d  Nr  4 8 3 ,  w d o m u  VV. F r y d r y c h s a ,  w 
C u k i e r n i ,  s p r z e d a w a n e  b ę d ą  z w o l n e j  r ę k i  r o ż n e  ME* 
R L E ,  i o k o t o :  L u s t r a ,  S t o ł y  m a r m u r o w e ,  L a m p y ,  O-  
b r a z y  o l e j no  m a l o w a n e ,  Na cz yn i a  s r e b r n e  i p l a t e r o ­
w a n e ,  M i e d ź  k u c h e n n a ,  P u s z k i  c y n o w e  do  l o d ó w ,  
L ó d  z n a j d u i ą c y  się w L o d o w n i ,  i i n n e  t.  p.  r z e cz y .

P o w r ó c i w s z y  z  P a r y ż a ,  F r a n k f u r t u  n.  M .  i L i p  W  
slca, m a m  z as zcz y t  Szan:  P u b l i c z n o ś c i  ozna j mi ć ,  źe ^  
S k ł a d  mój  w n a j p i ę kn i e j s z e  i n a j m o d n i e j s z e  p r zed  

^  m i u t y ,  do  t o a l e ty  d am s k i e j  i mę/ .kiej  n a l e żą c e ,  ^  
^ / z a o p a t r z y ł e m . '  U mi i a i ą c  wyl i c / . au i e  r o z m a i t y c h ^  

u omi e  s n a i d u i ą c y r h  się M a t e r j i  i e d w a b n y c h ,  w / ł - / #  
o u l a ny c h  i b a w e ł n i a n y c h ,  p o l e c a m  o s o 1 l i w i e  z n a - ^  
% e z o y  w y b ó r  p r a w dziw v r h  S Z A L Ó W  T U R G *  $  
^  CK I C H ,  k t ó r e  p r z y  p u b l i c z n e j  p r z eda / . y ,  za  na-  % 
ft// d e r  mi e rn e  r e n y  n a b y ł e m .  M i ę d z y  inne mi  do  e l e  ^  

g a h c k i t j  t l u h  t y  na l e żą c e n i i  p r z e d m i o t a m i ,  z n a j - / " /  
dui t t  s ię w S k ł a d z i e  mo i m : Kry*, ;  i nk i ,  M a n t y l n i ,  %  

P  g o t o w e  S a l o p y ,  H i f t y  r óżne ,  B a t ys t y ,  i a k u t e ż  h a f  &  
^  to wa n e  C h u s t k i  bat  y sU>w e,  h a f t o w a n e  S u k n i e  mu-
0  ś l i n o w e  i t i u l o w e ,  K o r o n k i ,  B l o n d y n y ,  t ud/ . i eź  ę  

Sz a l e  K a z o i i i k o w e  i T u i n e a u x ,  C h u s t e c z k i  k r z y -  ^  
/ . owe w ks  t a i c i e  M a n t y  l ek ,  o r a z  na j c i eńs z e  i n  a j -  ^

J / ' g u s t ó w u i e j s z e  a z a r a z e m  n a j t r w a l s z e  M a t e r j e  ie- 
% d w a b n e  i z a xn mi t u  U t r e c h t s k i e g n  do  Mebl i .  C o  M  
w  d o  t u  ale  ty m ę / k i ł j ,  z n a j d u i e  się w  S k ł a d z i e  n u > - l 5  
m  im z n a c z  o v w y b ó r  Alater j i  na  S p o d n i e  i K a m i  

ze l k i ,  i a k ó l e ż  M a k i n i n w e  i C h u s t k i  f u l a . o w e  m  
... W s z y s t k i e  t e  p r z e d m i o t y  są g u s t u  naj .wybur-niej  
^  s z e g o  i n a j m o d n i e j s z e g o .  Z a p r o w a d z i ł e m  c en y  (L 
V  s t a ł e  d l a  S z a n o w n y c h  G ^ c i ,  i p o s t a r a m się p r z e  J  
%  k o n a ć  w s z y s t k i e  Da my  i w s z y s t k u l l  B a n ó w  za- M  
tL a z c z y c a i ą c yc h  mn i e  swni e in  zauf ani em. ,  iż nie 
^ S z c z ę d z ę -  s t a r a ń  d o  p o z y s k a n i a  i ch - w z g l ę d ó ^ .  ^  
ĵik M a u r y c y  S a c h *  w M r o c f c w f j i

^  N a s c h m a r l i t  N r o  42  na p i e rws ze m p i ą t  ze,
3  na r o g u  u l i cy S c h i Ui ede b i i i cke .  ^

Z a w i a d a m i a m  I n t e r e s e n t ó w ,  iż K a n t o r  V\ E X L U  i L O -  
i j ' p B J l  i s t n i e j ąc y  od \>ielu l a t  na r o g u  u l i cy Senatorsk ie j
1 V.i°dowejfp rzeii iosłe |n aa  p rzec iw ko  do domu . Spi£s

4 8 0  o b o k  A p t e k i .  J a k o b  Lo& w tłi& tein*

l

D o  n a i ę c i a  o d  I g o  L i p c a  2  P O K O I E  na  2 m  p i ą ­
t r z e  d l a  K a w a l e r a  n a  N o w y m  S s i e c i e  p o d  Nr  1290;  
w i a d o m o ś ć  u s t róża ,

L O K A L  s k ł a d u i ą c y  się z 5 i i u  P o k o i ,  P r z e d p o k o i u ,  
S t a j n i ,  W o z o w n i ,  P i w n i c y ,  w P a ł a c u  P a c a  p r z y  u l i ­
cy  M i o d o w e j  na  2 m  p i ą t r z e  od  f r o n t u ,  iest  do  w y n a ­
jęcia  z a  p o m i e r n ą  c e n ę  od l L i p c a  1840 do  I L i p c a  
1841;  d o w i e d z i e ć  się m o ż na  u R z ą d c y  t e go ż  P a ł a c u .  

IS Ma i n  z a s z c z y t  d o n i e ś ć  S z a n o w n e j  P u b l i c z n o ­
ści ,  iż w f a b r y c e  moie j  p rz y  u l i c y  D ł u g i e j  
p od  N r  5S6,  d o s t a ć  m o ż na  S K U B  ł o s i o w y c h  
Ś w i e ż j c h ,  R Ę K A W I C Z E K  g l a s e  t a k  n a p a ­
r y ,  i a k o  i na  lu / . i ny ,  o r a z  C H U S T E K ,  S Z A ­

L I K  Ó W ,  S Z L I  P S Ó W ,  H A L S Z T U C H O W ,  S Z E L E K ,  
K A F T A N I K Ó W  i G A T E K  j e l o n k o w y c h  w  n a j l e p ­
s z y c h  g a t u n k a c h ,  P O D U S Z E K  s a f i a n o w y c h  w y p c h a ­
n y c h  w ł o s i e m  l u b  s a m y c h  p o s z e w e k ,  a t o  za  n a j p o -  
mierni . *j s t ą  c e n ę  i w n a j n o w s z y m  g uś c i e ;  t u d z i e ż  j */.yj* 
rnuią s ię r o z m a i t e  r o b o t y  na k a n w a c h  do  o p r a w y ,  za 
k t ó .  e z a r ę c z a m  iż m o g ą  b y ć  i a k  n a j l e p i e j  a k o ń c z o n e .  
O s o b y  d o b r z e  w p r a w n e  w  S Z Y C I E  R ę k a w i c z e k ,  m a -  
g ą  się zg ł o s i ć  do  me j  f a b r y k i .  L .  K u n i c k i .

W  / . l ianem z u n d e r  p r z y j e m n e g o  p o ł o ż e n i a  o 2  w i o r s t  
za  K r ó l i k a r n i ą  U R S Y N O W I E  czy l i  t a k  z w a n e j  R.Q- 
S K O S Z Y ,  w ś r ó d  l a s k u  i o g r o d u ,  iest  P A Ł A C Y K  z  
8 mi u  P o k o i  rożne j  w i e l k o ś c i ,  2 c h  o d d z i e l n y c h  s i e n i  
s k ł a d a j ą c y  s ię,  przy  tern Of i c yn a  z 2 ma  k u c h n i a m i ,  
s p i ż a rn i ą ,  p i wn i c ą ,  2 m a  p o k o i k a m i ,  z d o d a n i e m  s t a j n i  
na  4 k o n i e  i wozojwrfią na  2 p o w o z y :  i a k  n i e m n i e j  
w D omu  o b o k  b r a m y  n a  p i ą t r z e  2 o d d z i e l n e  p o k o i k i ,  
d o  w y n a j ę c i a  ;v k a ż d y m  czas i e  na  l e t n i e  a n a w e t  ca 
d o r o c z n e  mi e s z k an i e .  O s o b y  ż yc z ą c e  p o w z i ą ś ć  bl i ż sze  
p rzekonan i e*  o t e in p r z y  ie n itie q n  zac i szu  i  ma i ą ce  z a ­
m i a r  n a  ś wi eż e m p o w i e t r z u  w y n a j ą ć  r z e c z o n e  m i e ­
s z k a n i a ,  r a c zą  u d a ć  s ię  do  mi e j s ca ,  g d z i e  w k a ż d y m  
czas i e  z a w a r t y  u k ł a d  b y ć  może .

Niże j  p o d p i s a n y  ma m z a s z c z y t  d o n i e ść  
Scan:  I 'ublc7.ni  ści ,  i i  z a ł o ż y ł e m  M a g a z y n  

jjjî  M E o L I ,  w k t ó r y  in / .najóuj.y się  r o z m a i ­
te g a r n i t u r y  w y r o b ó w  m a h o n i o w y c h  i j e ­

s i o n o w y c h  w  n a j n o w s z y m  g« 4 cie O k o  t o :  S o f y  s y v -  
s c i e ł a n e  z p o k r y c i e m  i l>cz.  P o t n i e  b a r d z o  w y g o d n e ' i  
i n n e  t. p. T a m ż e  d o s t ać  m o ż n a  g o t o w y o l i  M a t e r a c ó w  
i  P o d u s z e k  g u s t o w n y c h  i t r w a ł y c h ,  o r a z  w s z e l k i c h  r o ­
b o t  T n p i ce r s Ui o h .  Z a  t rw Mos'c i d o b r o ć  p o w y ż s z y c h  
p r z e d m i o t ó w  z a r ęc z a m i t a k o w e  za  n a j u m i a r b o w a a s z ą  
c e n ę  s p t ż - d a i ę .  M i e s z k a m  p r z y  u l i cy  h  r a b :  Pr ze dn i :  
N r  401 na  p r z e c i w  S g o  l i r zy  i a .  S p i t t a . i k  T a p i c e r .

K o m o ra  K o u su m o w o  S k ła d o w a  u 11 a r s za w ie . —  
P o d a t e  uinie j sZem do w i a d o m o ś c i  P u b l i cz n e j ,  i ł  T o ­
wary .  na  r z e cz  S k a r b u  s k o n f i s k o w a n e ,  s k l a d a i ą c e  s i ę  
z P e r k a l u w  b a w e ł n i a n y c h  b i a ł y c h  L d r u k o w a n y c h ,  T i * -
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l ow b a we ł ni anych  b i ałych ,  Muszl inów b a we ł ni anych ,  
\ \  e 1 were tów bawełni .u iych ,  AJ ery nosów we łn i anych ,  
i i nnych T o w a r ó w ,  oraz K raraarsr.cz yzny,  sprzedane* 
iui zos taną przez publ iczną  g ł ośną  l icytacją więcej  
daiąceinu.  Licytac j a  ta odbywaną  będzie w z a b ud o ­
waniach  Komory  Ko us umowo Skł adowej  Warywi l l  
zwatoych,  przy ulicy Wi er zbowe j  położonych ,  w dniu 
19 Czer>vca (1 Lipca)  r. b. od godz iny  10 s r a n a  do 
3 z po łudnia  i w dniach n as t ępnych  w tym samym cza­
sie z w \ ł ączeniem świą t  k on ty n uo wa n ą  zostanie.  W  
W ar s z aw i e  duia *7/24 Cz erwc a  1840 r. I n sp ek t o r  l szy 
®y*5isUiący Służbą K o mo ry ,  ta r n o w s k i .

dzień B O Ż E G O  ClA«fc\ ,  Os oba  przechodząc  
prze/,  ul icę Alee do ł a z i e n e k ,  zgub i ła  Z E G A R E K  

na  s r eb r / e  emal jowany ,  z k luczykiem emal jowanym 
z ło t ym,  na sznureczku do Z e g a r k a  przywieszonym.  
<Laskaw y Znalazca  zgłos ić się zechce do W’go Kul i -  
kiewicza  W łuściciela domu w Aleach,  gdzie o t rzyma 
nagrody zł.  50,  ieżeli  t akowej  żądać będzie.

Na żądanie P e ł nomocn i ka  Sądowego  i i nnych s t ron 
i n t er esowanyc h ,  oraz z mocy upoważnieni a  J W .  P r e ­
zesa T ryb :  Cy w: tutejszego z d. 1 2 / 2 4  Czerw:  r. b.  Nro 
309S,  sp r zedane  zos t aną  przez pub!:  l icytacją w domu 
przy  ulicy Oboźnej  pod Nr.  2766 lit: B,  19go Czerwca  
( I g o  Lipca)  i nas tępnych r. b. o godz:  9lej  z r ana  i 
4tej  z połud:  różne R U C H O M O Ś C I ,  po ftiegdy Bene­
dykc ie  W i nc e n t ym Kwiec ińs k im po z o s t a ł e ,  iako t o :  
Srebra ,  Kosztowności ,  Meble  ma hon i owe  i i nne ,  Obra-  
«J> Koczobry k, Biel izna,  GarŚt  roba,  Ksi.fżki,  Szlifo i 
t.  p.  p r zedmio ty ,  a to za g o t u ^ S u a t y c l i f o i a s t  płacić 
ai? maiące p ieniądze .  WiiJSfnly J u lu /c i  i l e i eut .  

teSr K O C Z  z fordeklcm w do jn ym stanie,  z
wal izami ,  kuf rami  do p a k u nk u  i wszci-  
kiemi r ekwi zy t ami  do podróży,  iest do 
sprzedania za umi ar ko wa n ą  cenę przy u- 

l icy Kr ochmal ne j  pod Nr  i 108. Wi ad omo ś ć  t amże 
w Kantorze .

I). 25 k. j o . zginę ły  2 K KO W Y  czerwona i biała;  u p r a ­
n a  się o odprowadzen i e  za debrą  nagrodą,  na ulicę Cz e r ­
n i akowską  pod Nr  2991.

K SI AŻK A L eg i tymac y j na  Agnieszki  Wiśniewskie j ,  
zaginęła;  znalazca raczy oddać  do C y r k u ł u  7 . 

v  _ 1' rzcd d z oma tygodniami ,  zg iną ł  W Y Ź E -
M ~ 'i \  JYEK angie l sk i ,  3 miesiące maiąoy,  uszki  

- -  ' C—t kasz t anowate ,  na ł ebku  ł ysy  i przy ogo n­
ku  kasz l anowat a  ł a t ka ,  z ul icy Miodowej  z domu da­
wniej  Ker ue r owe j  z dziedzińca;  ł a s k aw y  znalazca ra­
czy oddać do kegoż domu za n ag r odą  przyzwoi tą .

l inia 27 b. m. wi eczorem,  zginą ł  C H A R T  
r a s . y  Wo ł os kie j ,  b ia ły,  ł a t ę  czarną  na 

1  l i f t  ***** *:u*° ueba ,  a 2 gą  na boku  maiący,  
reszta  d robne  ceniki  czarne.  Ł a s k a w y  

znalazca r a r z y  „ d j ać pod Nr  497 przy ul icy P odwa l  
do Mur gr ab i ego .

D o n i e s i e n i a  K o m  ni i s s  an ta
aam ieszka tego  p r z y  u lic y  K rzyw e  - koto  u p ro s i u- 

l ic y  G ołębiej p o d  N r  1S7.
K A P I T A Ł  90,000 zł .  r azem lub częściami,  iest do 

u l okowania  natychmias t ,  na lat  k i l ka ,  na Dobra z i em­
skie,  lub na l )omy mur owa ne  w War sz awi e .

Z  K an toru  In form acyjnego i  Kornmissowego.
O S OBA wieku ś redniego,  życzy za  s tancją,  stół ,  

opran i e  i t. p.  wygody  d o m ow e ,  udzielać lekcje ie- 
zyka  niemieckiego,  muzy ki i śpiewu;  wiadomość o tej ­
że w Kan t or ze  I nformacyjnym.

A P P A R T A M E S T  na Iszym pięt rze ze czterech P o ­
k o i ,  Kuchni  sk łoda iący  s i ę ,  na p i erwszym piąt rze,  
po ł ożony  w ś rodku Miasta ,  iest  do wynajęc i a  k a żde ­
go czasu.

F R A N C U Z K A  przedsiębiorąca  podróż  do Berl ina 
życzy znaleźć t owarzys two do podróży na wspólny  
koszt .

W I E Ś ,  14 wiorst  od W a r sz a w y  odległa  w Cub:  Ma-  
z on :  Obwo:  S t an i s ł aw:  po łożona ,  do 90 wfók g r un t u  
p owi ęk sz e j  częs't i dobrego  ży tńego  miary Chełmius :  
obejmująca,  z pięknemi  I znkooserwnwanemi  lasami,  
por ządną  b u d ow ą m ie s zk a ń  dworski ch  i innych;  w k t ó ­
rej  3 Karczem,  Gorzelnia  z Maszyną P e r s a ,  Urowar ,  
M ł y n  konny ,  S i eczkarni a  Ewonsowska  i Owcza rni a  
massy w mur owana ,  znajduią  Jię;  z Inwentarzami ;  iest 
do sprzedania  z wolnej  r ęk i  w t vni
mos'c w  K a n t o r z e  I n f o r m a c y j n y m .

czasie.  H i a d o -

Dziś rano c i ep ł a  s topni  9. Wczora j  w p o ł u d u i e  15.
T E A T R  W I E L K I .  J u t r o  2 raz  K o rs y k a n in .  Okę-  

r a  J P a n n a  J ózefa  Turowska-  Na.Ur lopie  J P a n i  Ż ó ł ­
kowska,  J P a n n y  D a szk iew icz ,  D obrzańska ,  i J P .  
Ż ółkow sk i .  ( W yi e c h a l i  do wód zagranicznych) .

Dziś Wi do wi s k o  sztuc: Jeźdźców w Amfi teat rze Hecy
Dziś i iut ro w Ogrodz ie  Unrua ( Oh ma )  za Wol sk ie -  

mi roga t kami ,  W I E L K A  M U Z Y K A L N A  Z A BA W A .
Dziś i iut ro w Oranżer j i  w Mielcach Muzyka.
Ju t ro  O R K I E S T R A  W R O C Ł A W S K A  pod d y e k -  

cją PP .  H erm ana A lbrech ta  i S zyn d lera  g rać  hę* 
d/.ie w Powązkach  u Szulca.

Dzis i iut ro S T A T E K  P a r o w y  kuiso-  
wać będzie między W a r s z a w ą  a J a b ł o n ­
ną; odchodzić  ma t y l ko  2 r a zy  na djci tr,
to iest  o godzinie  8 z r ana  pierwszy,  a o

3ciej  /. po ł udn i a  2gi raz.  Dla dogodności  publ ic.>nej
sp rzedawane  t a k i e  będą  bi lety w Handlu  Kor ze nnym
P . R i e d e l  przy ul icy Nowo-Senatorskie j ,  N r 477 Li t  B. 
Cena  bi letu <1° J a b ł o n n y  i na powr ot  złp,  ’
, Ju tro  w h a nd lu  M a teń skieg o  p rz y  u licy  RcdńttrsHe.j 

Śniadanie  : Pieczeń bura: a la sarna,  Mostek cielę.*. Po l ę­
dwica,  O zo r  na szaro i smaż:, P o t ra w a ,  K otle ty  z« ro iz :  i 
marchew: ,  K urczę ta ,  Ra k i  i Chłodnik.


